
Cheste·r Morris i Whitney Bourne w pełnym napięcia <lramacic 

pt, „Na krawędzi życia". F:ot. R.K.0, Radio Films 

·',;. 

Katarzyna Hepburn i Ginger Rogers w wielkim dramacie pt. 

„Obcym wstęp wzbroniony" Fot. R.K.O. Radio Films. 

Barbara Stanwyc.k. i Herbeff Marshall w wesołej komedii pt. 

,;Za1wchani wrogo'Wie11
• F t R K i O • • .O. Radio Films. 

Od.hi to w .drukarni „Kuriera . Łódzkiego'' 

'· 

UluiMeniec kobiet całego świata, Gary Coo­
per, w swoim najnowszym przeboju pt, 
„Marco Polo". Fot. National F. C. 

Genialny · ~ancerz, ·Fred As't~i~~' w filmie 
pt:' „Kłop6ty ·małej j>ani'' 

Fot. R.K.Q. Radio· Films. 
'' 

DODATEK NIEDZIELNY DO „KURIERA LóDZKIEGO". 

ROK XIV.111 Niedzie~a, dnia 1 maja 1938 roku. Ili Nr. 18 

Inauguracja sezonu kolarskiego 

W ubiegłą nied~ielę odbyła. się uroczysto•ŚĆ. otwarcia sezonu kolairskiego w Łodzi. Uroczystości te we1szły już w tradycję 
w łódzkim sporcie kołansikim i są impre2ą, wzbudzającą zainteresmvanfo całego miasta. W uroczysto,ści wzięły udział 
wszystkie s.towarzy.sz·enia i kluby kolarskie Łodzi ze swyimi pocztami sztandarowymi n~~czele. Po nahożef1stwie, odhytyrn 

w kolŚciełe katedralnym, barwny 'koroiwó.d kolarski ;przecią.gnął ulicą Piolblikowską. na Plac Wolności, gdzie o.d:było się złożenie 
wie:ńca u stóp ipomruka 'Tadeusza Kościuszki. Następnie uczestnicy moc.zy1sto·ści kolarskich udali się na a:uto.stl'.a.dę 
brzezińską1 gdzie ro·zegrany Z'OS1tał wyścig dla nowicjuszÓiw 't>Od :nazwą „pierwszego kroku kolarskiego". Nasz. reportaź 
fotograficzny przedstawia trzy fragmenty, związane re zło ż·eniem wieńca na Placu Wolno·Ści :po-d :poroni!kiern oraz wy-

jazd mł<i!zieży kola:ns:kiej na start WYtścigu. 

:Fot. A. Meyer, tódz,. Piottkowska 182', ·tel. 108-81. 



CHROŃMY ZABYTKI PRZYRODNI~ 

CZE .RODZINNEGO KRAJU. 

Jak typowe dla polskiego krajobra 
zu są stare lipy przy dworze, lub wierz 
by nad rzeką, jak drogie sercu Polaka 
są rczkwilk w zbożu po·lne kwi a ty, 
które są motywami. naszej sztuki lu­
dowej. 
Jakżeż wiQC nie chmnić nam tych skar 
bów naszej przyrody., które i dla roz­
wc ju nauk przyrodniczych ·wiele się 
przyczyniają. Zachowane w rezerwa­
tach i parkach narodowych tworzą z 
nkh jak gclyby pracownic naukowe, 
littb ·muzea przyrodnicze. Sędziwe dę­
by, jc.-clly wyniosłe, czy stare modrze­
wie budzą podziw każdego niemniej, 
niż inne zaby1tki roclzirnH:j kultll!ry. 
Lecz nie z tych tylko~ względów zacho 
wujemy stare drzewa i otaczamy je 
troskliwą opieką. Zachowanie zabyt­
ków przyrody ma jeszcze duże zna­
czenie gospo.darcze, oto sztucznie za­
sadzone lasy na mie_iscu dawnych, 
pierwotnych, staj~ się czę•sto żerem 
szkocHiwych cwadów, które nieraz do·­
szcz~tnie niszcq całe lrnl lury leśne. 
Cz~·sto też ulrngie pastwis.JG1 na miej­
scu wyciętyd1 lasów są nieużytkami 
gospodarczymi i są ·bezpoś:rednhJ przy 
czyną wylewó~ rzek. Najważnie}szym 
jedn;:ik motywem zad10wania zabyt­
ków przyrody jest ich charakter pa­
miątkowy. Do niejedne·go drzewa, al­
bo niejednego lasu przywiqzana jest 
tradycja histon1czna. Jakżeż nn. możną 
by zniszczyć las na górze Batorego 
w słynnej puszczy BiaJowicskiei, kie­
dy to piękna pamiątka po wielkim na­
szym: król1u, albo góry Bo hut nad Zbru 
czem, na której szczycie dotąd leżą 
kr~giem kamienic objatowc, otaczają­
ce ongiś slo'\"'iaf1ską gontyn~~ albo ileż 

Rrn.::;·r:i.: ry.ceTski \Vr~czo:1y prze:; p~:·zedsb­
wicieli P. O. W; i N. Z. R w Łodzi p. Je­
rzemu. Os.toi-Neugebat~1erowi, b. komendan­
towi Ło::l.zi z czas6w v;:::il~~ c nfo.podle,głość 

~„ ohe~nemu starościc w s~:ii:::hacz·ewie. 

Fragment pożegnania ·wojewody -łódzkiego p. Aleksandra Hauke-Nowaka, który p10 

swej 5-let,niej twórczej pracy w Łodrzi przeniesi'Ony zo1stał na stanowisko woje­
wody wołyi'lskiego do Łucka. P. wojewoda A. Hauke-Nrowak żegna .się z przedstawi­
cielami właidz miejskich z prezydentem m. Łodzi p. Mikiołajem Godlewskim na cz~le 

to uroku poisiada mickiewiczowska 
świteź „w nowogródzkiej stronie". 
Oto pam1'<~iki przyrody, Jd(ne pozosta­
ną nictylrnJnc, o ile zechcemy tylko 
uszanować pamięć przesz.Jości ziemi 
rodzinnej. 

W każdym województwie, w każ­
dym też powir..'cie w różnych stronach 
~raju znajdzie się jakieś drzewo, czy 
kamief1, które dla nas będą dwgą pa­
miątką dawnych czasów. Komu nie­
znany jest Park Narodowy w Puszczy 
Biakrwicskicj, gdzie marny zachowa­
ne wszystkie charakterystyczne dla 
Białowieży typy leśne, uzupchdone 

jeszcze w pi~·cin mniejszych rezerwa~ 

tach przyrodniczych, które w tej sa­
mej puszczy siQ znajdujc:J. W woje~ 
wództwie kieleckim mamy Park Naro­
dowy zwany powszechnie „Puszczą 
Jodłowe}" im. Stefana Żeromskiego w 
górach świ·ętokrzyskich, które dary 
1vtchnie11ie wielkiemn pisarzowi pol­
side1nu, 1stawiając go narównt z naJ„ 
lepszymi pisarzami współczesne_i lite~ 
ratury światowej. W woj. kraknws:klm 
mamy Park Narodowy Tattza11ski, da 
lej Park Narodowy w Pieninach, obej­
muj'ący słynny z piękności przelom 
Dunajca przez Pieniny. Mamy Jesz-

P. wojeiWoda Al. Hauk.e-N owak żegna się z urzędnikami Ur•z.ędu W oj eiwódzikiego sta:.. 
rostami wojewódiztwa ł6dzkiego, policją oraz prz,eidistawicielami społeczeństwa. 

Moment poża.ru fabryki hrad Bukiet w Ło­
dzi. Mury fabryczne :objęte morzem og­

nia. Obok S1traż w akcji. 

cze Park Narodowy na Barbiej Górze, 
zwiedzany przez wielu miłośników poi 
skiej przyrody. Możnaby wymienić 
szereg inny·ch Parków, nie tylko w gó­
rach, ale w różnych okolicach Kraju. 
Niemniej ważne dla zachowania swoj 
skiej przyrody są liczne rezerwaty. W 
powiecie bocher1skim puszcza niepoł10 
mi.eka posiada kh aż cztery-wszyst 
kie dużej wartości naukowej. W woj. 
lwowskim charakterystyczny .dla pi.ęk 
nych okazów drzew jest rezerwat w 
Brzózie-Kr'ólews:kiej utworzony ze 
szczątków puszczy sandomierskiej. W 
woj. ,pe morskim Kępa Radłowska -to 
rezerwat obejmujący piękny las nad­
morski z występującym tu jarzębem 
szwedzkim. Kartuzy posiadają także 

rezerwat obejmujący torfowis·ko wrzo­
sowe z ro:ślinności;:1 typową dla tcrfo­
wisk typu zachodnio-bałtyckiego. 

Wszędzie, w każdym zakątku Kra-

Poż;egnanie p. wojeiwo1dziny Krys.tyny Hau­
ke-Nowaloowej na dworcu kolejowym 

w Łodzi. 

Zdjęcie pr.zi:;::lstawia wybi.bego Am2rykD'11a dr J. R. ?1Iotta i::odcza.; cbiadu ,vyda;w­
g-o na jego cześć przez Zarząd Ogniska Łódzkiego Po1sldej YMCA w dn. 25,4 r. b. 
Dr J. R. Mott przybył do Po1ski na zaproszenie Rady Krajowej Polskiej YMCA, aby 

naio·cznie st.wierrdzić, że fundu.~.ze przez niego zebrane na budowę trzech gmachów 
tej instytucji w Krako·.vie, Warszawie i Łodzi, stały się podwaliną. \Yielkiej i pożyte-

cnDj nkcji SJJcłeczn2j wśród młodzieży. 

ju znajduje się jakiś rezerwat leśny, 
czy stepowy, jakaś aleja, drzewo do 
których przywiązujemy wielką wagę, 
zachowując je, jako najdroższe sercu 
Pclaka pamiątki. 

Bezpośrednie zetknię.cie się z naj-

piękniejszymi zaby,t·kami przyrody i 
poznanie ich, dc:je najlepszą okazję do 
zbliżenia się rc-.clzinncj ziemi, najlep­
sza sposobność stwierdzenia słów, tak 
często słyszanych „Piękna nasza Po1-
s1ka cała. „". 

Uczestnicy Wydziału Wychowania Fizycznego Polskiej YMCA w tio.dzi podcus tra­
dycyjnej koiacji, jaka odbyła się w salach tego Stowarzyszenia w sobotę dnia 23 

kwietnia 1938 roku. 
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Nas 
ZASTANAWIAJĄCE UCZBY. . 

Szkoła Główna Gospodarstwa Wiej­
skieao w 1Warszawie po·siada, jak wia-

. b . 

domo, dwie specjalizacje, które mają 
przygotowywać. stiuden.tów d_o pra~y 
społecznej na wsi. Są to: speCJall.~acp 
w polityce agrarnej i w agrononrn _sp_o 
łecznej. W polityce agrarnej speq~li­
zuje się o.gól.em 40 o·sób, w tym: zy­
clów.17, większa własność 10, drobna 
własność 4, miasta 9. 

W jeszcze bardziej osobliwej sytu­
acji znajduje się dr Bronikowski, którr 
prowadzi specjalizację w agronom11 
społecznej. Ma on bowiem aż„. ~ (yvy­
rnźnie dwóch) słuchaczów specialtzu­
jących się w tej dziedzinie. 

MóWI 290 JĘZYKAMI. 
Frankfurt nad Menem pa.siada rue­

lada lingwistę. Mieszkaniec teigo mia­
sta p. Schuetz, który liczy dziś około 
70 lat, mówi 290 językami, w tym naj­
rozmaitszymi narzeczami. 

Zarząd Tow. „Opieka" oddział w Łodzi na urnczys.tym zebraniu w diliu 24 b. tu. w 
lokalu własnym pożegnał swego prezesa p. wojewodzinę Krystynę Hauke-Nowakową 

CENNIK NA ZWIERZĘTA ZOOLO­
GICZNE. 

Cennika zwierząt nie ma. Ceny te 
go rodzaju zwierząt mają niesłychanie 
dużą rozpiętość, wahają się od stu do 
tysiąca .procent. Nawet ceny orienta­
cyjne są niesłychanie niesfałe, gdyz 
są ogromne trudności walutowe i dL1-
tego też wszystkie ogrody zoolog:cz­
ne sprowadzają zwierz:ęta drog;'} v.;y-· 
miany, a nie za gotówkę.· 

Jak.oś jednak się przecież przelicza 
wartość poszczególnych zwierząt. -
No oczywiście, zależy to jednak zaw­
sze od oh•zu zwierzęcia. A więc np. 
cena hipopotamów waha się w grani~ 
cach od 15 do 25 tys. za sztukę. A ży 
rafa-ma jesz:cze wyższą cenę, ·oko­
fo 30 tys. Cena ·słonia waha· się od 10 
do 20 ty1s., tygrysy około 5 tys. szt'u~ 
ka, a lwy wszystkiego tys. zł. za sztu Poże.gnauie przewodniczącej Zr.zeszenia Wojewódizkie.go Z. P. O, K. w Łodzi p. w.o· 

jewodziny Kry,styny Hau'ke-Nowakowej przez członkinie Zarządu Zrzeszei'1 powia· 

Zdj~cie z Międz.ynarodo.wych Konkursów Hippicznych w. Nicei 

Rtm. Koinoro.w,ski na „Bimbusie" bierze be.z błędu iós,tatnią prŻe~ 

szkodę, 2idobywają.c nagrodę. księżnej· Aosty., N~foiży podkreślić, 

że rtnn. Komofow>Siki, jaiko jedyny z zawodników, dwukrotnie· 

pi:zeszedł bez błędu par-eours, oraz .w końcow~j ellininacji poko-

nał r6Wlllież przeszkod:1' dodatkowe. 

to.wy eh miast· wyd:z.ielonych. 

Sekcja dożywiania i .odziewania dzieci pr:zy Zw. Zaw. Prac .. 

~.Iicjskich w Łodzi urządziła „święcone"" dla dzieci Szk9ły pe~ 

wszechnej nr. 161. 

P. Edwar,d Kę:dzier,ski, kiero;wnik jedne.go z 
oddziałów poczty głównej w Łodzi, obcho­
dził wraz ze swą ma:łżonką jubileusz srebr­
l1Y'Ch godów. Jubilat jest z.nanym działa­

czem społe·cznym i pełni mandat prezesa 
Spółdzielczej Kasy PraCO'wnil~ów Pocz,to­
wych oraiz wic.eprezesa Koła Pocztowego 

L.M.K. 

kę. Jedyne dzikie konie na świecie, 
konie Przewalskiego kosztują po 10 
tys., strusie 2 tys. foki,. tzw. Iwy mor 
s:kie po 2 tys. zł. białe niedźwiedzie 
ponad 1,500, zebry 2 tys. Cena szym­
pansa sięga 5 tys. zł., gdy tymczasem 
mda małpki rezusy kosztują wszystkie 
go po 75 zł. Z ptaków, sępy ,kbs2tują 
200 zł., papugi duże od 100 do 600 
zł., flamingi po 200. Wielkie antylopy 
mają warto.ść 2,500, lamparty 1 pumy 

Popiersie .. Marszałka Józefa Piłsudskiego, 
dłuta Józefa Thoraka z }J:;onacMum (w-g. 

dOlkume!llt6w foto.grafic:znych). 

Pracownia fizyczna prywatnego gim11a zjum że:t'lskiego Janiny Czapczyi1skiej, da­
wniej J. Pryssewiczówny w Łodzi uil.. Namtowic.za 58. 

jednakową cenę 11.500. Hieny od 800 
do 1,000 zł. A ile kosztuje żubr? Sa­
miec około 10 tys. zł. Krowa jest zu­
pełnie bezcenna, nikt by jej nie sprze· 
dał, wartość jej sięga ponad 50 tys. zł. 
O tej cenie zresztą pewno nawet nikl . 
by mówić nie chciał. A zbliżone do żu­
brów bizony1 kosztują wszystkiergo od 
1,500 clo 2,000 zł. 

93 LATA MASZYNY ROTACYjNEJ 
Na każdy niemal wielki wynalazek 

składa się praca kilku ucza.nych któ­
rzy dokonują pewnych <Odkryć. Nie 
byłoby radia Marconiego, gdy:by 
przed tym nie było f.al Hert·za, nie by­
ł1oby gramofo.nu Edisona gdyby Char-

les Gros nie wynalazł wcześniej zasa­
dy fonografu nie byłoby kinematografu 
Lumiere'a ·bez poprzednich wynalaz­
ków Mareya czy Demenyego. Tak sa 
mo właśnie miało się z wynalezieniem 
maszyny rotacy•jnej, używanej dzisiaj 
do drukowania dzienników. Zastoso­
wał ją praktycznie po raz pierwszy 
Marinoni, wydawca paryskiego ,,Pe­
tit Journal", ale już wcześniej (w roku 
1845) paryski drukarz J. S. Worms 
opatentował pierwszą maszynę rota­
cyjną. Nie znalazła o_na wó~vcza~ prak 
tycznego zastosowania, po.mewaz prze 
pisy skarbowe wymagały wtedy aby 
każdy arkusz byli drukowany i stem• 
plowany oddzielnie. 

Pr~;~ pl'z;vtodni~ gimnazjum żeńskiego Janiny CzapczyńSlkiej w Łodzi 
' 



Był:>l Zarząd Koła f _·zyjaciól Miejskiej Komendy P. W. Ł6dj 

mia.sto IV, siedzą. od strony lewej: p, p. Dawidowski Mar.celi -

skarbnik, Matu.siak Roman- prezes, Chmielecki Józef ~wkepre 

zes, stoją od strony lewej: p. p. Schiilde Albert- czhonek Zarzą­

c'.u, Cieślarek Stanisław-s2kretarz, Grapow Eugeniusz i Kaucz 

Stanisła:w członkowie Zarządu. 

święcenie darów wielkaruocnych dla 220 biednej d:z.iatw:y pub. 

szk. pow1szech. nr. 56, ofiarowany.eh przez Zrizeszenie pracowni­

ków Banku Polsikiego w Łodzi. 

Po.że.gnanie d.Ługole·tniego .dio.wód~y pułku piech-01ty WI Łodzi płk. 

J'ana Bratrc> prze:z Komitet W. F. i P. W. 'lJ prezesem prez,yden­

tem m. Łodzi Mikołajem Godlewskim na czele. 
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Min. KomuniJ(.:Lcji płk. dy.pl, Juliusz Ulrych po i.owl'Ocie z. J .. -

gosławii. Powitanie na dworcu w Warszawie. 

Uczestnicy tradycyjnego ,,jajka", urzą.dz.onego przez Zw~ąze:i: 

Kaniowczyków i żeligowczyków w dniu 24 ub. m. Zaszq;ycili swą 

obecno1ścią Dowódca OK. IV pan generał ·rhommee Wiktor, do­

wódca dywizji Kaniowskiej pan generał Dindorf-Artkowicz Fran­

ciszek, kapel. woj.sk. ks. Olesiński Walery, dowódca pułku Strz. 

Kan. dzieci Łodzi pan płk. LalicińSiki, zastęp.ca d·owódcy pułku 

Strz. Kanio1W1skich w Sieradzu pan płk. To.pc1z.ewski Jan, adiutant 

d-cy O. K. IV pan kpt:. Białkowski Sew2ry11, dyreik.tor Plihal Bru 

n?·n Rioman i delegaci zwią•zków pokrewnych. 

„ Trady.cyjne j.ajloo wielkaruo.c.ne" w szkole· P'O~szechnej nr B przy 

ulicy 11-go Listopada nr. 27 w Łodzi. 

W dniu 1św. Jerze.go, obchodzonym w Szwecji jako dzień patrona 

harcerstwa odbyła się w Sz.toikholmie piękna urnczy.stość harcer­

ska, w ciza.sie kt6rej na.czelny harcmistriz Szwecji następ·ca tronu 

ks. Gustaw Adolf wręczył 9-leitniemu harcerzowi Ake Kindva­

lowi honoro.wą o•dzna;kę har·cerską, za 01kazane bohaterstwo przy 

uratc..~wania i toipieli 2-ga ·nieletnich dzieci. Mome:n.t wręczania 

przez ks. Gusta.wa Adolfa odznaki harcerskiej zuchoWi Kindvaliwi 

Najnowsze me.ciele .angielskich dział przedwlotniczych. Każde z 

tych dział może oddać w cią.gu .minuity 12 strzałów o no·śności · 

9,600 mtr. Strzały takie -do.sięgłyby zatem sz.czytu Mount Everest. 
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Zdjęcie, •otrzy:rn:ane z Rzymu, ~wiązane z kanonizacją śiV, An· 

drzeja Boboli. św. Andrzej Bo 1bola, męczennik polski (w środ1ku) 

oraz kanonrzo.wani równocześnie ze św. Bobolą podczas świąt 

Wielkaruocny·ch: św. Leonardi i św. da Horta. 

W Dob.::ritz od.były się uroczystości, związane z t .. czc:eniem p:-.­

międ jednego z .największych lotników niemieckich . .r:>od.ezas woj­

ny świato1wej Manfreda Richthof ena w 20-lecie śmierci lotnika. 

Podczas uroczystości naczelny wódz niemieckich wojsk lotni­

czych feldmarszałek Goering odsłonił pomnik wzniesiony na 

cześć Richthofena. 



Królowa tań,ca, Eleanor Powell i zna:komity ~)iewak, Nels1on 

Eddy, wystąpią po raz pierws'Zy razem w filmie pt, „Ros,a,,Ue". 

l\r_ ~ :,' , "" _ 
1 

F-0t. Metro G. M. 

Hosalina 'Russel i Robert M0i11tgomery odnio,szą. nienofowane do- . 

tąd sukcesy ne ekranach całego świata. Fot. Metro G M. 
' . ' 

Madka Rokik i Johanne1s Heesters w pięk­
n~j 01peretce f ilmioiwej pt. „Gasparone ''. 

Fot. Warszawska K. S. A. 

Dwa~ młoidzi gwiazdol:'IZY; Fveddie Bartho-
1,omew i Ronald Sinclair Fot. :Metr,o G.M. 

Odbito w drukarni „Kuriera Łódzkiego" 

ROK XIV.111 Niedziela, d.ni.u B maja 1933 rokn Ili Nr. 19 

• • 
I Zł. 

-.-;, Tegoroczny ,obcMd Ś'Więta 11arodowego 14 7-rocznicy K·onstytucji Majowej miał w Łodzi charakter wyją.tkorwo podniosły. Sprzyjała 
przebiegu święta })l(lgoda. Ul'Lce miasta zapełniły się nieprzebrany mi rzeszami ludności. Po nabożeństwie odprawi-onym w Katedrze 

przez J. E. ks. biskuria· dr Wł. Jasif1skiego odbyła się wspaniała defilada wojska, organizacyj, ko·r.poracyj i związków przy ulicy 

Piotrkowskiej. Defiladę odbierał d!owódca O. K. p . gen. Tho:mmee w obecności J> • wojewody H, Józewsldego. Powyżej widzimy 4 

fragmenty defilady majowej, 

Fot. A. Meyer, Lódż, Piotrkowska 182, tel. 108-81. 




